Protokół Nr V/4/2006 

z IV sesji Rady Gminy w Rakszawie

z dnia 29 grudnia 2006 r.  
Obecni wg załączonej listy obecności.
Uroczystą sesję opłatkową otworzył Przewodniczący Rady Gminy pan Jan Panek. Następnie stwierdził, że w sesji bierze udział 14 radnych co stanowi quorum i Rada Gminy może podejmować uchwały. Przewodniczący powitał przybyłych radnych, panią Wójt oraz zaproszonych gości. Otrzymany wraz z zaproszeniem proponowany porządek obrad (jak niżej) radni przyjęli jednogłośnie (14 głosów „za”).

Prządek obrad sesji:

1. Otwarcie sesji Rady Gminy.

2. Przyjęcie porządku obrad.

3. Spotkanie opłatkowe.

4. Przyjęcie protokołu z III sesji Rady Gminy.

5. Informacja Przewodniczącego Rady Gminy o działaniach podejmowanych w okresie między sesjami.

6. Sprawozdanie Wójta z wykonywania dotychczasowych uchwał Rady Gminy.

7. Informacje Przewodniczących stałych komisji Rady Gminy o wnioskach wypracowanych na posiedzeniach.

8. Ustalenie odpłatności za wyżywienie dzieci w szkołach.

9. Ustalenie Programu współpracy Gminy Rakszawa z organizacjami pozarządowymi.

10. Zmiany w budżecie na 2006 r.
11. Zapytania radnych.

12. Odpowiedzi na zapytania.

13. Wolne wnioski i informacje.

14. Zakończenie obrad. 

Ad. 3 

Przewodniczący Rady Gminy poprosił ks. Kazimierza Kopcia o odprawienie części liturgicznej. Radni i zaproszeni goście przełamali się opłatkiem i złożyli sobie życzenia opłatkowo – noworoczne. Odśpiewali kolędy. Następnie odbył się mały  poczęstunek podczas którego, Przewodniczący Rady Gminy odczytał list od duszpasterzy parafii Rakszawa adresowany do uczestników sesji.
Ad. 4

Radni do protokołu Nr V/3/2006 nie wnieśli żadnych uwag. Protokół został przyjęty jednogłośnie (14 głosów „za”).

Ad. 5 
Przewodniczący Rady Gminy stwierdził, że nie było podejmowanych szczególnych działań pomiędzy sesjami Rady Gminy. Dodał, że odbyło się posiedzenie Komisji Gospodarczej, na której Komisja zastanawiała się nad planem działania na 2007 rok – Komisja na dzień dzisiejszy nie wypracowała wniosków. Odbyły się również dwa posiedzenia Komisji Społecznej – Komisja wypracowała wnioski, które Przewodnicząca Komisji pani Małgorzata Mach przedstawi w odpowiednim punkcie porządku obrad. Przewodniczący uznał punkt 5 porządku obrad za wyczerpany.     
Ad. 6
Pani Wójt przedstawiła sprawozdanie z realizacji Uchwał Rady Gminy podjętych podczas sesji Rady Gminy w Rakszawie (wg załącznika Nr 2) Przewodniczący Rady Gminy stwierdził, że wszystkie wnioski i zapytania przenosi do punktu 11 i 12 porządku obrad, po czym uznał punkt 6 za wyczerpany.  
Ad. 7
Przewodniczący Jan Panek przedstawił informację na temat wniosków wypracowanych na posiedzeniach Stałych Komisji Rady Gminy. Zauważył, że Komisja Gospodarcza nie wypracowała wniosków. Skupiła się na opracowaniu planu działania na 2007 rok i przedstawieniu go wszystkim członkom. Komisja Społeczna wypracowała wnioski. Przewodniczący Rady Gminy poprosił Przewodniczącą Komisji Społecznej panią Małgorzatę Mach o przybliżenie radnym wypracowanych opinii w kontekście podejmowanych uchwał.

Radna Mach przedstawiła najpierw wniosek wypracowany na posiedzeniu Komisji Społecznej w dniu 05.12.2006 r. odnośnie stadionu sportowego. Komisja zaproponowała aby wystąpić do parafii z propozycją przejęcia przez Gminę  działki, na której znajduje się stadion sportowy. Radna Mach uzasadniła swój wniosek mówiąc, że trudno jest inwestować w stadion, który znajduje się na cudzej własności, kolejnym argumentem jest to, że jeśli byłby to teren gminy łatwiej byłoby w ten obiekt inwestować. Odnośnie wniosków dotyczących uchwały w sprawie  dożywiania dzieci w szkołach Komisja Społeczna pozytywnie przychyliła się do propozycji ZEAS-u i stawek zaproponowanych na wyżywienie. Nastąpiło tutaj nieznaczne zwiększenie kwot, ma to na celu poprawienie jakości obiadów a także dostosowanie cen do realnej sytuacji. Przewodniczący Rady Gminy podziękował pani Przewodniczącej.  
Ad. 8

Przewodniczący pan Jan Panek odczytał treść projektu uchwały w sprawie odpłatności rodziców za koszty wyżywienia dzieci w szkołach podstawowych, oddziałach przygotowania przedszkolnego, przedszkolu i gimnazjum. Przewodniczący Rady Gminy otworzył dyskusję w tym temacie. Poprosił  dyrektora ZEAS-u o zabranie głosu w tej sprawie. Pan dyrektor Andrzej Piechowski  stwierdził, że temat ten był podjęty na posiedzeniu Komisji Społecznej, dodał, że stawki zaproponowane są to stawki realne. W sytuacji kiedy ceny za energię, paliwo wzrosły stawka ta stała się niewystarczająca do przygotowania odpowiednich posiłków. Proponowana kwota w projekcie uchwały jest stawką perspektywiczną, która będzie mieć na celu lepsze przygotowanie posiłków oraz lepszy asortyment. Dyrektor ZEAS-u wnioskował do Wysokiej Rady o przegłosowanie tej uchwały argumentując, że jest to niewygórowana kwota. Przewodniczący Rady Gminy zapytał o ile wzrosną stawki w porównaniu ze stawkami z lat ubiegłych. Nastąpił nieznaczny wzrost, związane jest to z wzrostem cen mediów oraz artykułów spożywczych ( wg załączników – uchwały z lat ubiegłych ). Radny Franciszek Pliś zapytał, czy istnieje w  naszych szkołach akcja szklanka mleka lub ciepła herbata w okresie jesienno – zimowym. Przewodnicząca Komisji Społecznej w odpowiedzi zapewniła, że realizowana jest taka akcja i organizuje ją Komitet Rodzicielski. W naszych szkołach mleko się nie przyjęło, zostało zastąpione ciepłą herbatą – dodała pani Małgorzata Mach. Celem uzupełnienia dyrektor Piechowski dodał, że jest też akcja finansowana z Agencji Rynku Rolnego. Były prowadzone już rozmowy na temat wdrożenia tego programu w naszych szkołach. Dyrektor wyjaśnił, że są tam różne formy dożywiania np. jogurt lub kefir, jednak w naszych warunkach lokalowych nie ma możliwości takiej dodatkowej formy dożywiania wprowadzić. Radny Piersisk zapytał czy wszystkie szkoły administrowane przez gminę są objęte programem dożywiania. Dyrektor ZEAS-u potwierdził, że wszystkie szkoły obejmuje dożywianie z wyjątkiem gimnazjum.

Przewodniczący Rady Gminy zamknął dyskusję w tym temacie, odczytał treść uchwały, po czym poddał ją pod głosowanie. Uchwałę radni podjęli jednogłośnie (14 głosów „za”).

Ad. 9              
Przewodniczący Rady Gminy Poprosił panią Wójt aby uzasadniła potrzebę podjęcia takiej uchwały. Pani Wójt powiedziała, że podjęcie takiej uchwały jest wymogiem ustawowym, potrzeba podjęcia takiej uchwały, gdyż gdyby gmina chciała wspomóc stowarzyszenia, organizacje sportowe może to zrobić tylko na podstawie uchwały o organizacjach pożytku publicznego. Ustawa ta nakłada obowiązek na Radę Gminy uchwalenia programu współpracy wówczas gdy Rada Gminy chce dofinansować organizacje, stowarzyszenia pożytku publicznego. Pani Wójt dodała, że sytuacja ta może ulec zmianie, być może pomoc organizacjom sportowym lub stowarzyszeniom już niedługo może odbywać się na podstawie porozumienia stron między zainteresowanymi współpracą. Przewodniczący Rady Gminy odczytał treść projektu uchwały, po czym otworzył dyskusję w tym temacie. Poprosił o głos Przewodniczącą Komisji Społecznej o opinię w tym temacie.  Przewodnicząca pani Małgorzata Mach stwierdziła, że temat ten był rozpatrywany na posiedzeniu Komisji Społecznej, radni pozytywnie zaopiniowali potrzebę podjęcia takiej uchwały. 
Przewodniczący pan Jan Panek zamknął dyskusję w tym temacie, odczytał treść uchwały i poddał ją głosowaniu. Radni przyjęli uchwałę jednogłośnie (14 głosów „za”). Celem uzupełnienia punktu 7 porządku obrad Przewodnicząca Komisji Społecznej poinformowała radnych o innych wnioskach wypracowanych na posiedzeniu Komisji Społecznej. Zwróciła  się z prośbą do Przewodniczącego Rady Gminy aby przełożyć dyskusję w sprawie wniosków na posiedzenie następnej sesji, pani Mach  uzasadniła to tym aby radni mieli czas na zapoznanie się z regulaminem wynagradzania nauczycieli i dodatku mieszkaniowego.
Przewodniczący Rady Gminy przychylił się do prośby pani Przewodniczącej i uznał punkt 7 i 9 porządku obrad za całkowicie wyczerpany.
Ad. 10
Głos zabrała pani Wójt. Poinformowała Radę Gminy, że w 2006 roku został dokonany generalny remont kotłowni w budynku Urzędu Gminy, została ona przebudowana z kotłowni węglowej na gazową. W związku z tym remontem Gmina otrzymała dotację z Wojewódzkiego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej w kwocie 8,160,00 zł. Kwota ta mogła być przeznaczona tylko na przebudowę kotłowni. Kwotę tę należało wprowadzić do budżetu po stronie dochodów a po stronie wydatków w dziale wydatków majątkowych z przeznaczeniem na przebudowę kotłowni. Kolejna zmianą jest przeniesienie wydatków między działami, w dziale oświata i wychowanie zmniejszenie o kwotę 4 tys. zł w wydatkach bieżących i przeniesienie tej kwoty do wydatków majątkowych. Pani Wójt wyjaśniła, że wiąże się to z zakupem kserokopiarki przez Gimnazjum, dodała, że taka kwota nie może już być w wydatkach bieżących gdyż kwoty powyżej 3,500 tys. muszą być zaszeregowane  w wydatkach majątkowych. Przewodniczący podziękował pani Wójt i odczytał treść projektu uchwały w sprawie zmian budżetu na 2006 rok, zachęcił do dyskusji w tym temacie. Radni nie podjęli dyskusji. Uchwała została poddana pod głosowanie i została podjęta jednogłośnie (14 głosów „za”). Przewodniczący Rady Gminy ogłosił 5 minutową przerwę.   
Ad.11 i 12

Przewodniczący Rady Gminy wznowił obrady po przerwie, przeszedł do kolejnych punktów porządku obrad tj. zapytania radnych i odpowiedzi na zapytania. Radny Fus zaapelował do pani Wójt o wystąpienie z wnioskiem do Zarządu Dróg Powiatowych o obniżenie pobocza drogi na odcinku Rakszawa Ośrodek Zdrowia – Rakszawa Urząd Gminy w celu zlikwidowania kałuż na chodniku a także w sprawie drogi na skrzyżowaniu Basakówka – Rakszawa odnośnie stanu podjazdu oraz powstania na w/w odcinku przejścia dla pieszych. Radny Fus zwrócił się też z zapytaniem czy uprawomocniła się umowa dotycząca przyłącza wody z ujęcia w Żołyni dla browaru VAN – PUR. Pani Wójt poinformowała radnych, że pisma już zostały wysłane do Wojewódzkiego Zarządu Dróg Publicznych a także do Powiatowego Zarządu Dróg odnośnie złożonych wniosków. Odnośnie umowy dotyczącej wejścia w teren czyli pozwolenia na budowę przyłącza wodociągowego dla VAN – PUR –u   z wodociągu w Żołyni, pani Wójt stwierdziła, że w tej sprawie nic się nie zmieniło od momentu podpisania umowy na wejście w teren przez byłego Wójta Jana Wilczka. Pani Wójt poinformowała Wysoką Radę, że skierowała odwołanie do Samorządowego Kolegium Odwoławczego w Rzeszowie o unieważnienie decyzji w sprawie udzielenia zezwolenia spółce komunalnej w Żołyni na prowadzenie działalności w zakresie zaopatrzenia w wodę na terenie całej gminy. Umotywowane jest to tym, iż zostały dokonane rażące naruszenia prawa, czyli niedopełnienie przez drugą stronę wszelkich formalności, które powinny być spełnione przed wydaniem takiej decyzji zezwalającej na prowadzenie takiej działalności na terenie gminy. Takiego zezwolenia udziela się podmiotowi, który posiada wodociąg na terenie tej gminy. Należało w umowie zaznaczyć, że zezwala się na prowadzenie działalności na terenie Rakszawa Potok oraz Podbrzózie. Oczekujemy na odpowiedz SKO – dodała pani Wójt. Pani Wójt poinformowała, że zwróciła się z pismem do Wójta Gminy Żołynia o przedstawienie dokumentacji na podstawie, której została zawarta umowa na wejście w teren, w terminie 7 dni, z zastrzeżeniem, że po upływie tego okresu umowa straci ważność. Pani Wójt zaznaczyła, że jest to podejście, które może zaskutkować jednak w tej chwili oczekujemy  na odpowiedz Wójta Gminy Żołynia. Po nowym roku przystąpimy do dalszej procedury czyli stwierdzenia nieważności w momencie braku odpowiedzi. Pani Wójt dodała, że jaki będzie finał tej sprawy na dzień dzisiejszy nie jest w stanie odpowiedzieć. Celem uzupełnienia wypowiedzi Pani Wójt głos zabrał prezes ENERGOKOM-u Pan Andrzej Janas, stwierdził, że sprawa może mieć finał w sądzie, jeżeli druga strona będzie dochodzić swych racji. Umowa na wejście w teren została podpisana, jednak projekty spółki są w fazie powstawania. W umowie napisane jest, że spory rozstrzyga Sąd w Łańcucie – jeżeli nie dojdzie do porozumienia sprawa trafi do sądu. Prezes Janas stwierdził, że istnieje problem techniczny przejścia tym terenem, dodał że bez pogwałcenia przepisów nie jest możliwa realizacja tego projektu na terenie tej działki i tej drogi. Radny Fus zapytał prezesa Andrzej Janasa czy wie o poczynaniach browaru VAN-PUR odnośnie wody. Radny Fus poinformował radnych (dodał, że są to dobrze poinformowane źródła), że VAN-PUR wykupił teren na Smolarzynach k/kładki na Wisłoku, dodał, że prowadzone są tam już badania bio - fizyczne dotyczące zasobów wodnych. Stwierdził, że należy się dowiedzieć jaką „grę” prowadzi VAN - PUR, wyjaśnił, że spółce chodzi o to przejście dlatego, że mają tam powstać studnie głębinowe (ok. 16 studni) i woda ma być podłączona do browaru przez Smolarzyny. Radny Fus zapytał, czy działania, które prowadzimy jako Gmina nie doprowadzą do tego, że VAN –PUR nie będzie potrzebował naszej wody. Należy podjąć konkretne decyzje a także zorganizować spotkanie z przedstawicielami browaru. Radny Stanisław Fus zapytał jeszcze prezesa Janasa o stan techniczny kotłowni.  W odpowiedzi prezes Janas zapytał radnego Fusa czy sugeruje mu fakt iż nie chce się porozumieć z VAN – PUR-em odnośnie wody. 
Prezes stwierdził, że już na wiosnę tego roku wystąpił do VAN –PUR-u o sprecyzowanie zamówień na okres co najmniej 2-3 lat, dodał że nie po to się inwestuje, ( oczyszczenie studni na Basakówce, zrobienie przyłącza energetycznego) żeby się zabawiać w jakieś rozmowy. Była jasna deklaracja odnośnie zapotrzebowania wody w perspektywie poczynionych inwestycji. Prezes zaznaczył, że nie było żadnych podchodów i żadnej gry z naszej strony. Wyjaśnił, że  VAN- PUR jest firmą komercyjną, zależy jej więc aby być niezależną i wszelkimi możliwościami do tego dąży. Z naszej strony była jasna deklaracja o chęci współpracy. W momencie podłączenia studni ENERGOKOM wytwarza 1,700 kubików wody dla VAN- PUR-u pomimo suszy zaistniałej w okresie letnim, można więc twierdzić, że w przyszłym roku podwoimy tę ilość wody na rzecz browaru. Prezes zauważył, że problemem nie jest tutaj woda tylko sprawa ścieków, jest to temat który trzeba będzie podjąć gdyż problem pojawi się z odprowadzaniem ścieków w tak dużych ilościach, na które w tym momencie oczyszczalnia się nie zgadza. Odnośnie pytania o kotłownie prezes Janas stwierdził, że stan techniczny nie jest zadowalający co ma związek z długoletnią eksploatacją. Kotłownia wymaga dużych nakładów. W tej chwili został  złożony wniosek taryfowy, są prowadzone rozmowy z prezesem spółki odnośnie zapotrzebowania, dodał, że druga strona zachowuje się oczekująco. VAN – PUR ponawia pisma co do sprzedaży kotłowni a najchętniej całego terenu spółki, wiedząc, że przejęcie takiej kotłowni są to ogromne oszczędności około 2 mln. zł rocznie i za te pieniądze można wyremontować kotłownię. Należy wyremontować kotły, ruszty, rury. Komin jest po ekspertyzach fachowców z Politechniki Krakowskiej, prezes zapewnił, że mamy pozwolenie na jego eksploatację w tym stanie do sierpnia 2007 roku, potem należy poprawić jego statyczność. Przy normalnych poborach (tzn. pracy 1 kotła) my jesteśmy w stanie sami dokonać remontu tego obiektu. Prezes zauważył, że nie walczyłby o tą kotłownię gdyby to była sprawa beznadziejna, chodzi tutaj o niebagatelne pieniądze w perspektywie wzrostu cen gazu. Ze strony spółki nie ma żadnej niechęci wobec Sp. VAN-PUR , jesteśmy tu po to aby robić interesy – zakończył swoją wypowiedz prezes Janas. Radny Ryszard Kuca zapewnił, że nie ma niechęci ze strony ENERGOKOMU do współpracy ze spółką VAN-PUR. Stwierdził, że inwestycje jakie prowadzi spółka są dostosowane pod potrzeby browaru. Przewodniczący Rady Gminy celem uzupełnienia wypowiedzi prezesa Janasa dodał, że nie jesteśmy w stanie zabronić VAN-PUR-owi działań w kierunku szukania oszczędności, wypracowania takiego działania ażeby mieć własną wodę lub kotłownię, nie jesteś my w stanie nic na to poradzić, możemy jedynie prowadzić rozmowy. Przewodniczący Rady Gminy dodał, że spółce ENERGOKOM zależy aby VAN –PUR był nadal odbiorcą wody, bardzo poważnym odbiorcą , który rzutuje na cenę wody na terenie całej gminy lecz skoro VAN – PUR podejmuje działania, których nie jesteśmy w stanie zablokować w prawny bądź inny sposób nie możemy nic w tej kwestii zrobić. Przewodniczący Jan Panek oddał głos panu Kazimierzowi Łosiowi. Pan Łoś nawiązał do wypowiedzi radnego Fusa stwierdził, że te informacje o których radny mówił słyszał już 2 miesiące temu. Zwrócił uwagę, że Smolarzyny leżą na terenie Gminy Żołynia i podejmowanie jakichkolwiek działań jeśli chodzi o ujęcie wody, spółka będzie musiała zabiegać w Gminie Żołynia. Pan Łoś stwierdził, że sobie nie wyobraża sytuacji żeby Gmina Żołynia która ma w swoich zadaniach – zaopatrzenie w wodę pozwoliła sobie na to aby, na jej terenie jakaś, obca jednostka we własnym zakresie pozyskiwała wodę. Pan Łoś zapewnił, że wszystkie te informacje dotyczące inwestycji VAN-PUR to był element gry wyborczej. Zaapelował do pani Wójt aby skorzystała z osłony prawnej i dowiedziała się skoro VAN-PUR kupił teren na Smolarzynach i są tam udokumentowane źródła wody a wiadomo, że Żołynia też ma tam swoje ujęcie wody, czy VAN-PUR mógłby we własnym zakresie kopać studnie głębinowe i później pobierać wodę bez zgody Gminy Żołynia. Prezes Janas dodał, że nie możemy nikogo do niczego zmuszać, możemy go jedynie zachęcać, dawać możliwości aby było jak najtaniej. 
Zwrócił się do pana Łosia z informacją, że takie działania na Smolarzynach były podejmowane (zaznaczył, że nie są to oficjalne wiadomości), były bądź są prowadzone badania. Prezes Janas powiedział, że trudno powiedzieć jaki jest skład tej wody, czy nie będzie ona uzdatniana. 
Jeżeli złoże będzie udokumentowane to musi ono zostać zbadane czy nie zagraża ujęciu wody Gminy Żołynia i Gminy Rakszawa na Basakówce, ten temat będzie wówczas rozpatrywany przez Urząd Marszałkowski i Wojewódzki w momencie uzyskania pozwolenia na budowę. Może nastąpić sytuacja, że te działania mogą być podejmowane z uwagi na długi proces powstawania tej inwestycji. Dla nas byłoby najkorzystniej aby ta współpraca się ułożyła, to jest swoistego rodzaju szantaż, bo jeżeli chodzi o umowę o wodę to jest to umowa na czas nieokreślony. Może się zmienić tylko kwestia ilości zamówienia wody. Prezes omówił także problem odbioru ścieków przez oczyszczalnie w Woli Dalszej, dodał, że Gmina musi doprowadzić do tego aby oczyszczalnia podniosła nam limity na odbiór ścieków. Pan Łoś zapytał pana Janasa o stan techniczny kotłów. Zapytał radnego Fusa czy ma informacje na temat jak VAN-PUR wywiąże się ze swoich przedwyborczych obietnic tj. budowy pola golfowego, teatru czy trybun na stadionie. Przewodniczący Rady Gminy w nawiązaniu do pytania pana Łosia stwierdził, że społeczeństwo Rakszawy dało odpowiedź w wyborach samorządowych. Koncepcję VAN-PUR-u uznali za nierealną i nie poparli tych którzy chcieli tę koncepcję realizować. Jedyną osobą popartą w tym temacie jest radny Edward Leja – zakończył swoją wypowiedz Przewodniczący Panek. Głos zabrał radny Leja twierdząc, że został sprowokowany wystąpieniem pana Przewodniczącego. Radny Leja zapytał pana Janasa, jaka jest różnica ceny dla VAN – PUR -u w Rakszawie i zaproponowanej przez Gminę w Żołyni, bo decyzje podjęte przez szefostwo VAN-PUR-u o współpracy z Gminą Żołynia, miały związek ze zbyt dużą ceną wody w Rakszawie a spółka musi szukać oszczędności. Radny Leja potwierdził, że została zakupiona działka, jednak przed zakupem VAN-PUR poprosił o przeprowadzenie badań dotyczących zasobów wodnych.  Radny Leja zdementował plotkę na temat miejsca zakupu działki, dodał że w miejscu o którym mówił radny Fus mają być prowadzone prace wydobywcze żwiru. VAN-PUR wykupił działkę od pana Edwarda Słupka o powierzchni 16 ha . Teren ten położny jest około 1,5 km od studni z których Gmina Żołynia pozyskuje wodę, nie ma tam takich studni do których VAN-PUR mógłby się podpiąć i czerpać wodę. Radny Leja stwierdził, że spółka będzie dalej poważnym inwestorem i partnerem, zaznaczył tylko żeby to partnerstwo było na zasadach obopólnych. Zaapelował do radnych , pani Wójt aby zamknąć już przedwyborcze dysputy. Radny zawnioskował aby na najbliższej sesji Rady Gminy odbyło się spotkanie przedstawicieli Gminy i spółki VAN-PUR aby wyjaśnić wszystkie sporne sprawy.

Przewodniczący Rady Gminy zauważył aby taki spotkanie odbyło się w bardziej kameralnym gronie, aby podjąć skuteczną rozmowę oraz ustalić program współpracy. Spotkanie w tak szerokim gronie nie przyniesie oczekiwanych efektów, im mniej pytań tym więcej wypracowanych wniosków. Przewodniczący przyjął wniosek w tej sprawie. Radny Leja zgodził się z uwagami Przewodniczącego, dodał, że nie ma znaczenia w jakim gronie odbędzie się to spotkanie tylko aby przyniosło oczekiwane efekty. Radny Wróbel zwrócił się z zapytaniem do Prezesa Janasa o zdementowanie plotek na temat stanu finansowego spółki ENERGOKOM. Prezes Janas w odpowiedzi zaznaczył, że spółka jest ściśle związana z browarem. VAN-PUR jest strategicznym odbiorcą: wody, pary i ciepła. Bez jego realnych poborów stan finansowy spółki jest w stanie krytycznym. Jeżeli VAN-PUR będzie odbierał parę na poziomie jednego kotła to nie ma żadnego zagrożenia, żeby w momencie ustalania taryfy, którą się konstruuje w ściśle określony sposób, pozyskać środki z własnego obrotu na remont kotłowni a w perspektywie wieloletniej posłużyć się środkami unijnymi bądź środkami z Funduszu Ochrony Środowiska. Wygenerowanie środków w tej sytuacji, bądź nawet wzięcie kredytu w kwocie 500, 000 tys. zł nie stanowi problemu. 
Spółka ENERGOKOM wychodzi z zadłużenia finansowego zwalnia się w 2007 roku linia kredytowa w wysokości 250,000 zł. Produkując parę na odpowiednim poziomie będziemy uzyskiwać przychody. Właściciele browaru mają swoją politykę i ciężko jest wpłynąć na ich decyzje, można im tylko wskazać tańszą możliwość pozyskiwania pary i to spółka ENERGOKOM robi. Browar VAN- PUR nie pobierał od spółki pary od początku roku w związku z pojawieniem się nowego dzierżawcy, ewentualnej konkurencji do kupna hali. W momencie wycofania się spółki TRADE browar przystąpił do współpracy. W tej chwili browar pobiera 20-30 ton pary na dobę. Bilans spółki wykazuje po 10 miesiącach 382, 000 zł zysku a może się zamknąć nawet w granicach 450,000 – 500,000 zł.  Mając amortyzację na poziomie 250,000 zł nasuwają się pewne możliwości – powiedział prezes Janas. Radny Wróbel zapytał o ceny wody dodał, że nie ma prawnej możliwości różnicowania cen wody dla odbiorców na terenie gminy, innej dla odbiorców indywidualnych i innej ceny dla firm. Prezes Janas odpowiedział, że ta sytuacja uległa zmianie, istnieje rozporządzenie taryfowe, które takie możliwości dopuszcza. Tworzy się grupy odbiorców. 

Przewodniczący Rady Gminy poprosił panią Wójt o głos w sprawie tablic ogłoszeń. Pani Wójt stwierdziła, że tablice ogłoszeń były tutaj bolączką radnych. Zapewniła, że temat ten jest realizowany i tablice ogłoszeń pojawią się już niebawem w tych miejscach, o których radni wspominali. Przewodniczący Rady Gminy zadał pytanie Prezesowi Andrzejowi Janasowi, problem dotyczył odbioru śmieci, zapytał dlaczego cena odbioru 1 kubła jest uzależniona od ilości członków w rodzinie. Prezes Janas stwierdził, że takie opłaty zostały kiedyś ustalone. Należy zmienić system, jest on w tej chwili liczony od jednej osoby w rodzinie x 4 zł. Sugerował aby pojawiła się opłata stała tak jak w sprawie opłaty za wodę, aby ona była na minimalnym poziomie. Należy urealnić sprawę kubła; aby kubeł nie kosztował od kilku do kilkunastu złotych. Należy ustalić pewne stawki i przedstawić je Radzie Gminy – powiedział prezes Janas. Najlepiej by było zakończyć pewien etap, aby kubły wprowadzić dla każdego gospodarstwa i aby jego koszt opróżnienia był jednakowy. Dodał, że na pewno łatwo nie będzie, że będą protesty mieszkańców. Zauważył, że należy zmienić sposób fakturowania. Prezes Janas zwrócił uwagę na edukację społeczeństwa. Przy odpowiedniej gospodarce te surowce powinny zostać odzyskane. Prezes Janas stwierdził, że to są tylko jego propozycje, że należy wypracować wnioski i poddać je pod dyskusję na sesji Rady Gminy, gdyż ten problem należy podjąć. Radny Jerzy Bajer wyszedł z wnioskiem wypracowanym na posiedzeniu Komisji Gospodarczej dotyczącym wywozu śmieci. Należy stwierdzić którzy mieszkańcy nie mają podpisanej umowy na wywóz śmieci. Poruszył też problem dzikich wysypisk śmieci. Przewodniczący rady Gminy stwierdził, że sprawa umów dotyczy ściśle spółki ENERGOKOM, że należy dotrzeć do tych, którzy nie posiadają umów, gdyż odbiór stanowi zysk (nieduży) dla spółki. Prezes Janas stwierdził, że nie wszyscy mieszkańcy takie umowy mają podpisane. Jednak ustawa o zachowaniu czystości nakłada na mieszkańców obowiązek podpisania takiej umowy. Sprawa ta musi być rozwiązana przy udziale gminy tak w kwestii ścieków jak i śmieci. Urzędnicy Gminy muszą się włączyć w tą sprawę celem zdyscyplinowania mieszkańców do odprowadzania nieczystości. Jeżeli mieszkaniec nie ma przyłącza kanalizacyjnego, wówczas musi mieć podpisaną umowę aby te ścieki odprowadzić do zlewni na oczyszczalnię. Za brak takiej umowy przewidziana jest kara w wysokości 10 000 zł. Umowę dotyczącą śmieci musi posiadać każdy, gdyż jest to wymóg ustawowy. Nielegalny wywóz śmieci jest karalny. Pani Wójt w nawiązaniu do wypowiedzi prezesa Janasa stwierdziła, że zadaniem własnym gminy jest gospodarka ściekowa, kanalizacja, zaopatrzenie w wodę. Gmina powołała spółkę, która tymi zadaniami się zajmuje. Jednak nie wszystkie restrykcje może scedować na spółkę, musi istnieć współdziałanie Gminy ze spółką ENERGOKOM. Gospodarka śmieciowa musi ulec całkowitej reformie i to jak najszybciej, gdyż ustawy nakładają obowiązek na każdego mieszkańca. Jeżeli mamy te obowiązki egzekwować to musimy równą miarą mierzyć wszystkich mieszkańców. 
Nie może być tak, że część mieszkańców wywiązuje się ze swych obowiązków, a część nie. Należy wypracować projekty dla Rady Gminy, która podejmie uchwałę w jaki sposób należy te gospodarkę śmieciową na terenie gminy prowadzić. Pani Wójt dodała, że temat jest dość pilny. Radny Wróbel zasugerował, aby skorzystać z pomysłu Rzeszowa, aby dno kosza było usytuowane w połowie kosza. Radny Wróbel zauważył, że w sprawie dzikich wysypisk śmieci są nakładane kary i w momencie, gdy nie można ustalić właściciela śmieci – właściciel gruntu staje się właścicielem śmieci - według ustawy.
Ad. 13
Głos zabrał sołtys Dariusz Szott zwrócił się z zapytaniem do prezesa Andrzeja Janasa jak wygląda sprawa umowy pomiędzy ENERGOKOM-em a inwestorem budującym przyłącz do istniejącej sieci wodociągowo- kanalizacyjnej. Dodał, że koszty takiej opłaty kształtują się w granicach 600 zł za przyłącz do wodociągu i 1,500 zł za kanalizację. Warunkiem podpisania takiej umowy jest uiszczenie tej opłaty. Pan Szott zapytał czy jest jakaś ustawa bądź uchwała regulująca ten temat ze szczególnym uwzględnieniem terminu wpłaty na przyłącz wodno – kanalizacyjny. Opłatę tę należy uiścić jeszcze przed rozpoczęciem robót co jest dużym obciążeniem dla inwestora. Zapytał również o kosz na śmieci na Wydrzu koło przystanku, który nie jest opróżniany dodał również że nie jest ponoszona opłata za wywóz tych śmieci. Prezes Janas odpowiedział, że jeżeli ktoś rozpoczyna inwestycję budowlaną musi  uzyskać promesę, tzn. zapewnienie, że te usługi mogą być świadczone. Nie trzeba jednak wnosić opłaty od razu, jednak w momencie przystąpienia do wykonania zadania opłata ta jest wymagana. Opłatę można rozłożyć na raty. Prezes Janas stwierdził, że sytuacja jest zróżnicowana, dlatego że jedne gminy żądają tej opłaty inne nie, dodał, że umowę podpisuje się wówczas gdy usługi są świadczone. Odnośnie kosza na śmieci pani Wójt zapewniła, że będzie on opróżniany. Radny Blajer zapytał, czy w budżecie gminy na 2007 rok są przewidziane środki finansowe na przebudowę przepompowni w Węgliskach. Pani Wójt zapewniła, że jest to priorytetowa sprawa i w 2007 roku nastąpi przebudowa hydroforni. Sołtys Szott zapytał czy Gmina prowadzi działania  w zakresie przeciwdziałaniu bezrobociu. Zapytał czy gmina Rakszawa prowadzi kursy dokształcające mające na celu przekwalifikowanie zawodowe (np prawo jazdy na samochody ciężarowe bądź kursy operatora wózka widłowego). Pan Szott potwierdził, że takie działania są prowadzone na terenie Gminy Białobrzegi i są one finansowane z funduszy unijnych. Zapytał czy w gminie zatrudniony jest pracownik który zajmuje się pozyskiwaniem środków unijnych na tego typu kursy i szkolenia. Pani Wójt w odpowiedzi stwierdziła, że na terenie naszej gminy nie są prowadzone tego typu kursy, tego typu przedsięwzięcia organizuje Urząd Pracy w Łańcucie. Pani Wójt zapewniła, że jeżeli nastąpi taka potrzeba to na pewno tego typu działania zostaną podjęte, dodała, że nie mamy takiego pracownika z uwagi na brak działań w tym temacie. W nawiązaniu do pytania przedmówcy radny Stanisław Piersiak zapytał czy w urzędzie jest zatrudniony pracownik zajmujący się pozyskiwaniem środków pozabudżetowych, dotacji unijnych. Pani Wójt stwierdziła, że zamierza ogłosić konkurs na przyjęcie takiego pracownika, zaznaczyła że środki unijne przeznaczone są na potężne zadania i inwestycje, na które gmina musi także posiadać środki własne. Radny Leja zapytał o pracownika zajmującego się pozyskiwaniem środków unijnych, który został przyjęty przez byłego Wójta Jana Wilczka. Pani Wójt w odpowiedzi poinformowała Wysoką Radę, ze tym pracownikiem był pan Kazimierz Żaba, który zgłosił się wczoraj z prośbą o rozwiązanie stosunku pracy na zasadzie porozumienia stron. Radny Edward Leja zadał też pytanie radnemu powiatowemu panu Władysławowi Bolesławskiemu jak wygląda sprawa remontu dróg powiatowych, gdzie w planach jest 50% funduszy gminnych jako dotacji do remontu. 
Radny Leja zauważył, że remont drogi na odcinku Rakszawa – Wydrze pochłonąłby całe fundusze na remont dróg gminnych. Radny Bolesławski stwierdził, że w tej chwili nie jest w stanie odpowiedzieć na pytanie, dodał że Zarząd Dróg Powiatowych nie ma pieniędzy na tego typu remonty, posiada finanse na doraźne łatanie dróg.  Jeżeli chcemy coś zrobić musimy to robić wspólnymi siłami – zakończył radny Bolesławski. W nawiązaniu do sprawy wystąpił radny Tadeusz Świątoniowski który poinformował o tym, że zapadła decyzja w której Zarząd Dróg Powiatowych dysponuje kwotą 4,200 tys. zł, fundusze te są przeznaczone na kosmetykę poboczy i niszczenie zarośli na zakrętach i  miejscach niebezpiecznych. Przedstawił również tematykę sesji Rady Powiatu w Łańcucie. Pan Świątoniowski zakończył swoją wypowiedz życzeniami i pozdrowieniami.

Ad. 14  

Przewodniczący Rady Gminy w związku z wyczerpaniem wszystkich punktów porządku obrad w dniu 29.12.2006 r. zakończył IV sesję Rady Gminy. Obrady zakończyły się o godz. 19:50.   
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